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12. Praca w kasynie wśród Niemców
Pracowałam u Łabędzkich. Pracowałam bardzo wcześnie, dlatego że miałam kartę
do Niemiec, chcieli mnie wywieźć. To oni mnie tam zaangażowali do siebie, żeby
mnie uchronić, że ja pracuję, żeby mnie do tych Niemiec nie zabrali. A później, to
mówię, pracowałam w kasynie, przy poczcie było kasyno i tam Niemcy się stołowali.
Tam pracowałam przy kuchni u Niemców, ale to tacy byli Niemcy, jak nasza poczta.
Oni tam się nie interesowali jakimiś tam wywiadami czy czegoś. Traktowali nas jako
pracowników.  Inspektor  Wall  był,  bardzo taki  przyjemny mężczyzna,  to  nie  byli
hitlerowcy, to byli urzędnicy, jak to się mówi państwowi, polityką się nie zajmowali.
Kiedyś grabież jakaś tam była i złapali tego kogoś, i osądzili - ale za kradzież, bo coś
tam z tych listów wyciągał czy coś. Ale tak, to bardzo przyzwoici ludzie byli, nic nie
ma na nich do narzekania, bo to są urzędnicy. Taki jeden był, po polsku umiał trochę
gadać, to tam jeszcze nie raz żartem śmiechem mówił: „A pocoście tu przyszli? Jak
przyjdą Ruskie, to będzie jeszcze lepiej wam tu” Ja ciągle mówiłam na Hitlera, to
rozumiał trochę. Że ten Hitler, co on narobił. To on mówi: „Hitler, co my mamy do
tego. My się tym nie zajmujemy, my pracujemy jako urzędnicy tu i już”
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